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1 5o groszy, w tekście 5-5 gr.. 
" z a  tekstem 2& gr. Ogteaze- 
I nia tabelaryczne SO proc., a 
1 świąteczne '25 proc. drożej. 
| Drobne ogłoszenia po 5 — 
] iO groszy za wyraz, Naj- 

mniei 1 zi.

Sosnowiec, czwartek 23 lutego 1928 roku. Cena numeru 10 groszy.

Prenumer.* v vv  
nosi v

0 /  v siawa  a 
z r f f ed f i k -  

rni 4-94.1
8£235Sł2SI

mmmmwY sroaii niezależny.

F I L j E : Będzin, hotel Bristol, tei. -r 
Zawiercie, Piłsudskiego 5

Grodz. .tica Kościuszki;
Wydawca; Helena Msnsisrska, — Bed. 0dp.: Wiktor Morssiorski.

Od wtorku 21 lutego

Za głosem serca
Monumentalne arcydzieło filmowe p-g dzieła genialnego 

pisarza Dostojewskiego (Skrzywdzeni i Poniżeni)
z  LILS R O M S K Ą .

0 3

Usiłowanie wywołania buntu
w więzieniu kieleckim .

Następny program

„Dekabryści
Spiskowcy w Carskiej Rosji 
w g powieści Mereszkowskiego!

Wkrótce: „Mogiła Nieznanego Zołn erza“.

Wtoścjarsstwo polskie'
poprze rząd marszałka Piłsudskiego.

Imponująca manifestacja ludowa w Belwederze.

"lab

łsS

KIELCE, 22. 2. W więzieniu kie­
leckim, więzień polityczny Leon 
Podlewski podczas zabierania go 
przez funkcjonarjuszów policji na 
rozprawę do sadu okręgowego w 
Kielcach nie pozwolił się okuć 
w kajdany, zaczął wykrzykiwać 
hasła antypaństwowe, wzywając po­
mocy towarzyszy.

Słycząc to, więźniowie, poli­

tyczni będący wówczas na spacerze 
w podwórku więziennym, poczęli 
rzucać obelgi pod adresem policji i 
i śpiewać pieśni antypaństwowe. 
Służba w i ę z i e n n a  spacerujących 
więźniów sprowadziła dó cel, opor 
ny zaś więzień Podlewski został 
okuty w kajdanki i doprowadzony 
na rozprawę do sądu okręgowego.

W więzieniu spokój utrzymano.

ZJaid zarządów stanu średniego

WARSZAWA, 22.2 (wł.) Dnia 22 
bm. o godz. 2-ej popoł. marszałek 
Piłsudski przyjął delegację włoścjan 
z całei Polski.

Najliczniej były reprezentowane 
delegacje województwa kieleckiego, 
łódzkiego, warszawskiego i pole­
skiego.

Manifestacyjny pochód do Bel­
wederu wyruszył z Placu Saskiego, 
gdzie poszczególne delegacie skła­
dały wieńce na grobie nieznanego 
żołnierza.

Pochód iudowy wywarł w sto­
licy podniosłe wrażenie i impono­
wał zgórą trzytysiączną ilością osób.

Na dziedzińcu pałacu Belweder- 
skiego od strony parku łazienkow­
skiego ustawiły się delegacje ludo­
we oczekując na marszałka Piłsud­
skiego.

Zapanowała sakramentalna cisza.
Komendant Piłsudski wyszedł na 

ganek pałacu witany entuzjastycz­
nemu oklaskami.

Marszalek Piłsudski ukłonem 
wojskowym przywitał zebranych, w 
imieniu których przemawiali liczni 
delegaci.

Na zapytanie jednego -z delega­

tów' pow. sieradzkiego:
»Czy lud Polski, głosując na je­

dynkę nie zostanie zawiedzony w 
swoich nadziejach?®.

Piłsudski odpowiedział: — »Nie, 
nie zawiedziecie się, proszę głoso­
wać!®

Poczem marszałek Piłudski że­
gnany okrzykami kilkutysięcznych od 
danych mu serc w towarzystwie 
swojej świty opuścił ganek pałacu.

Następnie przemawiał pułk. S ła­
wek, oświadczając, że komendant 
nie może mówić na powietrzu i u- 
poważnił go do przemówienia w Je­
go imieniu.

»Kto nie chce, aby Piłsudskiemu 
przeszkadzać w pracy— mówił pułk. 
Sławek, ten niech głosuje na nr. t, 
a kto chce szkodzić Polsce niechaj 
głosuje na partje«.

Po przemówieniu pułk. S ławka; 
pochód opuścił Belweder, z wia­
rą, że P i ł s u d s k i  nareszcie 
wskazał mu drogę po której ma 
pójść do wyborów.

Z  Zagłębia Dąbrowskiego obec­
nych było 20 delegatów z pp. Jaśko, 
Wojianem, Porajem i Rutkiewiczem 
na czele.

WARSZAWA, 22 2. W poniedzia 
łek i wtorek odbywał się zjazd pre­
zesów zarządów okręgowych ziedno 
czenia stanu średniego przy udziale 
około 60 członków.

Zabraniu przewodniczył prezes 
rady zjednoczenia stanu średniego, 
inż. Jan Rogowicz. Do prezydjum 
powołano pp.: inż. Lorentskiego z 
Częstochowy Zurka z Brześcia, 
Swiatowicza z Grodziska. Na sekre­

tarzy zaproszno pp. Haukego, Bazele, 
Idzikowskiego i red. Zabęskiego.

Następnie omówiono sprawy or­
ganizacyjne. Stwierdzono rozwój 
kół ziedn. stanu średniego i maso 
we przystępowanie do nich miejsco­
wego rzemiosła i kupiectwa. Przeję­
to uchwały w sprawie dalszej kon 
solidacji ruchu i stwierdzono, że 
wszystkie koła jaknaienergicznięi 
popierają lisię bezpartyjnego bloku.

Śpiewali tak głośno, że nie słyszeli pociągu.
Tragiczny epilog wesołej zabawy.

LWÓW, 22.2. W pobliżu Gród­
ka Jagiellońskiego nastąpił straszny 
wypadek śmierci pod kołami pocią­
gu trzech osób. Późną nocą trzeci? 
wiejskich parobków: Dzwonnik, Ko- 
tylak i Foma powracali z pobliskiej

wsi z zabawy weselnej w sianie nie­
trzeźwym. Śpiewając nie słyszeli 
nadjeżdżającego pociągu osobowe­
go. Pociąg w pełnym pędzie naje­
chał na idących tak, iż wszyscy trzei 
ponieśli śmierć na miejscu.

Trzeeli robotników las^pało w kopalni.
KATOWICE, 22.2. Wczoraj przed 

południem w kopalni Hohenlohe za­
łamał się filar węglowy zasypując

5 robotników, z których jeden zg i­
nął, dwaj zaś odnieśli ciężkie rany.

Liczba fe^irofsofnycli w S i Z^ednoeznych
dochodzi do 4 miijonów ludzi.

Wykryci© wielkiej afery poborowej 
w Ostrowem.

WASZYNGTON, 22.2 (wł.) Przed - 
stawicie! stronnictwa demokratycz­
nego w izbie reprezentantów Keller 
wystosował do prezydenta Coolid- 
gea prośbę o przyspieszenie żarno-

wień rządowych, aby dać pracę bez­
robotnym. Keller obliczył, że liczba 
bezrobotnych w Stanach Zjednoczo­
nych dochodzi do 4 miljo ' v ! Vs.

KIELCE, 22.2. (wł.) Od kil­
ku miesięcy krążyły w całym 
powiecie opatowskim wiado­
mości podawane sobie z ust 
do ust o nadużyciach, jakie 
masowo były dokonywane pod­
czas ostatniego poboru do woj­
ska na jesieni ubiegłego roku. 
O nadużyciach mówiono tak 
głośno, że władze wojskowe i 

, policyjne musiały zainteresować 
się całą tą sprawą,

Przeprowadzone śledztwo 
wykryło, że członkowie komi­
sji poborowej, urzędującej w

Ostrowcu, dopuścili się całego 
szeregu nadużyć. Między inne- 
ms za pieniądze zwalniono ma­
sowo poborowych zupełnie 
zdrowych i zdatnych do woj­
ska. Zwalniano wszystkich, któ­
rzy się opłacili. Brano ile mo­
żna było wyciągnąć, w zależ­
ności od stanu zamożności 
poborowego, mniej więcej od 
300 zł, do 3 tysięcy. W związ 
ku z tą aferą aresztowano cały 
szereg osób, a między innemi 
1 jednego z lekarzy wojsko­
wych.

Stenie 3 mmk łódzkish za propagandą komunkiyszną.
ledna na 10 m iesięcy, dw ie po 6  m iesięcy więzienia.

ŁÓDŹ, 22,2. Zapadł wczo- Niecheicka również 6 miesięcy
raj wyrok w procesie uczenie więzienia,
łódzkiego gimnazjum im. O- Trzy pozostałe uczenice
rzeszkowej, oskarżonych o ko- zwolniono,
munizm. Łagodny wymiar kary tło-

19-letnia Zalcmanówna ska meczy się zamianą art. 102 
zana została na 10 miesięcy oskarżenia na 131-szy o koi-
więzienia, 17-letnia Rosenfar- portażu bibuły komunistycznej,
bówna 6 miesięcy i 19-!etnia
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Prasa donosi? źc«.*
— sMornfng Post# donosi, iż cale 

V ..: ..ii brytyjskte zalane jest w 
chwili otfecnej própagandowemi bro- /  
szuram .nięmieeltiemi. Broszury ie, 
Wprawi z\z zredagowane w języku 
angielskim, wydane zostały w Ham­
burgu, a przeznaczosę są do zrzu­
cenia z Niemiec v&zelfciel oopowte- 
dziainości ża wybuch wojny świa­
towej. "

Broszury noszą charakterysty czne 
tytuły, m. in.: »OdptirCie kłamstw o 
okrucieństwach niemieckich, popeł­
nionych w czasie wojny«; »Legenda 
o krzywdach, wyrzą> zonych przez 
Niemcy w Belgji«; «i rancja odpo­
wiedzialna za wojnę światową**; 
»Pojrtcare grabarzem Europy*; »Wiel- 
kie oszukaństwo* itd, hd.

— Zastrzelił się w boielu »Brisfo!« 
w Warszawie 40-letni li. Kamiński, 
współpracownik »Messager Polo- 
nais«. Przyczyna samobójstwa nie 
jest dotychczas stwierdzoną.

— Min, skarbu oddało już do 
druku preliminarz budżetowy na rok 
1928-29. 'Ma on być ukończony za 
2 —■ 5 tygodnie. Preliminarz budże­
towy wydany zostanie w formie wiel­
kich tomów o kilkuset stronicach z 
wielką ilością tablie statystycznych.

Eagnsty w ogniu błyskawic,
O ciekawem zjawisku przyrod- 

niczem donoszą dwaj funkcjonariu­
sze policji państwowej z posterunku 
w Korczynie. Dnia 17 brn. odbywa­
jąc podróż służbowo o godz. 7 w. 
w czasie przechodzącej nad tą oko­
licą gwałtownej burzy z piorunami, 
zauważyli oni, że ich nasadzone na 
karabinach bagnety były w górnej 
części do połowy czerwone, zupeł­
nie tak, jak rozpalone żelazo, a 
trwało to całe 15 minut. Przy doty­
kaniu palcami, bagnety nie parzyły 
i nie były rozgrzane, a mimo to u- 
trzymywa y swój kolor czerwony w 
każdej pozycji.

Jak będą uregulowane stosunki 
służbowe pracowników komunalnych 7

Minis!, spraw wewnętrznych o- 
pracowało i przesłało do zaopinio­
wania organizacjom samorządowym 
oraz pracownikom samorządowym, 
prefekt rozporządzenia prezydenta 
Pzeczp. o uregulowaniu stosunków 
służbowych pracowników komunal­
ny cn.

Projekt przewiduje publiczno­
prawny charakier stosunku służbo­
wego tych pracowników, oparty na 
nominacji na stałe, lub na czas ści- 
śie określony. Stosunek służbowy 
ulega rozwiązaniu w razie śmierci, 
dobrowolnego ustąpienia, zwolnienia 
w Grodze dyscyplinarnej lub przez 
przeniesienie w tymczasowy lub 
Stały stan spoczynku. Tymczasowy 
stan spoczynku trwa 6 miesięcy. 
Odprawa wynosi jedną pensję za 
każdy rok przepracowany, na mniej 
5 m esięczną, po 10 latach służby 
etatowej pracownik nabywa prawa 
do emerytury.

Pracownicy komunalni płacą 
składki w wysokości składek eme­
rytalnych pracowników państwowych. 
Każdy związek winien utworzyć fun­
dusz emerytalny.

Projekt rozporządzenia ma cha­
rakter ustawy ramowej, każdy zwią­
zek samorządowy opracowuje wła­
sny statut służbowy w obręoie po­
stanowień ustawy.

Krwawy wybryk szaleńca.
W ub. poniedziałek o g. 10 m. 50 r. 
mieszkaniec wsi Ligota, gm. Gra­
bówka, pow. częstochowskiego, 52- 
letni Jasiński Ignacy przybył do Ja­
na Biukacza po zakupioną gruszę 
i zaiął się zrzynanietn drzewa. Na­
gle przybiegł brat Biukacza, Stani­
sław, zdradzający objawy choroby 
umysłowej, który nieoczekiwanie, u- 
derzył Jasińskiego dwukrotnie sie­
kierą w głowę, zadając rnu ciężkie 
rany, tak, iż napadnięty przez sza­
leńca runął nieprzy loinny, zalewając 
się Ijrwią.

Jasińskiego w etanie groźnym 
przewieziono do szpitala.

sprzymierzeńcy
W jednym ze swoich artykułów waoia obecnej polityki gospodarczej lub, że być może ktoś sobie zada- 

p. I, »Przed rozgrywką# staraliśmy, w Polsce, Komuniści każdy strajk pytanie: cóż ma t-wo sosnowieckie
się przekonać naszych czytelników, starają ^  s ię w przedłużyć, aby obalić
że w myśl znanego .przysłowia fran- wpływy socjalistów w związkach za-
cuskiego ^skrajności się ze sobą wodo wy eh 1 po rozgoryczeniu ro=
łączą** -™ taktyka polityczna komu- botników, zrujnowanych przegranym
nistów (Usta »15«) i endecji (24) w strajkiem, starają się wyprowadzać
wielu wypadkach zmierza do jedne- masy na ulicę,.. Endecja, podsyca-
go celu. Obie te partie od wielu 
lal działają na szkodę demokracji 

Jak już pisaliśmy, w obecnej kam­
panii wyborczej, daje się również 
zauważyć idealna spójnia taktyczna 
w walce obu tych skrajnych obozów 
przeciwko obecnemu rządowi wo- 
góle, a  jego premierowi w szczegól­
ności.

Jedni S drudzy nie mogą prze­
żyć triumfu politycznego marszałka 
Piłsudskiego, Z  tych względów roz­
poczęli grę na obalenie obecnego 
rządu i postawili wszystko na kartę, 
aby autorytet moralny premiera zo­
stał w oczach świata ł mas pracu­
jących — obniżony,

Ta wielka »gra taktyczna* prze­
ciw Piłsudskiemu i jego rządom w 
Polsce zasługuje na miano taktycz­
nego przymierza pomiędzy obozem 
szowinistycznej prawicy a obozem 
międzynarodowej rewolucji, repre­
zentowanej w Kremlu przez sowiec­
kich carów.

W celu uzasadnienia istnienia te­
go cichego przymierza wystarczy 
wskazać na najbardziej frapujące ó- 
koliczności tej »wielkiej gry* tak­
tycznej.

Komuniści w walce z  obecnym

jąc apetyty przemysłowców, stara 
się każdy zatarg wykorzystać, jako 
niezręczność rządu w walce z  roz­
szerzającym się komunizmem,., Aby 
nie szukać daleko faktów, wskażę 
na zw olnienie 1500 robo tn ików  
w  t-w ie so sn o w reek k m  tu i  p rzed  
sssmemi w yboram i.

Stwierdzam z całym naciskiem, 
że redukcja ta jest tylko manewrem 
politycznym przeciwko obecnemu 
rządowi, albowiem o ile przed re­
dukcją przez długi okres czasu ro­
botnicy ci mogli pracować podczas 
»trzydniówek pracy# w tygodniu, to 
z chwilą poprawienia się koniunktu­
ry ekonomiczne i powiększenia dni 
pracy do pięciu w tygodniu dla 
wszystkich zatrudnionych, taka licz­
ba, jak tych 1500 nieszczęśliwych, 
zred, robotników mogłaby z pew­
nością, przy odrobinie d o b re j woli 
znaleźć zatrudnienie w kopalniach 
t-wa sosnowieckiego, Nie bacząc 
na to, ie  ludzie ci, pracowali po 30 
5 20 lat, nie bacząc na zimę i jej

do takiej komuny tub endecji, dzi­
siaj ^kanarkowej# listy 24? Na to 
należy odpowiedzieć, jak niżej.

»Kurjer Zachodni# jest na terenie 
Zagłębia Dąbrowskiego organem 
wielkiego przemysłu, a więc i t-wa 
sosnowieckiego. Ten sam organ jest 
również wykładnikiem polityki wy­
borczej listy 24, a więc stąd zwią­
zek przyczynowy endecji i t-wa sos­
nowieckiego. C o gorsza, doszuka­
liśmy się i dalszych związków przy­
czynowych, idąc po nitce do kłębka.,.

»Kurjer Zachodni# w numerze 50, 
omawiając listy wyborcze stwierdza;

„Komuniści glosować będą lyiko 
na 13-slkę. C zy tednak położą P. 
P. S., mającą bądź co bądź pewną 
tradycję i  oparcie w samorządach, 
trudno dziś twierdzić napewno, w 
każdym razie akcja między P.P.S. 
a komunistami rozegra się o 3  man­
daty, z  których 1 naszem zda­
niem — napewno otrzyma P P S..*

Przecieram oczy i nie chcę uwie­
rzyć, że tego rodzaju przychylną re­
klamę komunistom wyrabia organ 
wielkiego przemysłu.

150a agitatorów i codzienne pis­
mo, czy to nie za  wiele dla popie­
rania 13-stki?..

Czyżby w istocie istniał układ
konsekwencje dla rodzin i dzieci polityczny pomiędzy taktycznymi
zredukowanych robotników, i-w o sp r zy mi e rżeń c m n i ?
sosnowieckie ludzi tych wyrżueiło 
na ulicę,

Zaiste jest to »wielka gra«, lecz
ustrojem społecznym dążą aawsza- gra niebezpieczna.,, Bo jeśli zwa-
1 wszędzie do wywoływania zamie­
szek wewnętrznych, budząc z uśpie­
nia lub podsycając istniejące nieza­
dowolenie mas pracujących, Czy-, 
niąc tak, działają na szkodę dane­
go państwa, lecz są przekonani, że 
rzucają zarzewie anarchjl w myśl 
swojej dewizy —* »im gorzej tern le­
piej#!.. W swej mistrzowskiej pro­
pagandzie podkreślają jaskrawo nie­
powodzenia w polityce państw »bur- 
żuazyjnych«, ukrywając misterne wła­
sne porażki.

To samo czyni endecja, Gdzie­
kolwiek swoim »kruczym wzrokiem# 
dojrzy pewne ^niedociągnięcie dy­
plomatyczne#, natychmiast trąbi © 
tern w swej prasie, cytując zazwy­
czaj »Prawdę« sowiecką, która ze 
swej strony najczęściej lubi powo­
ływać się na sGazetę Poranną War­
szawską# lub na »Warszawiankę« 
prof. S trońskiega Wystarczy przy­
pomnieć chociażby tuszowanie przez 
wymienione pisma sukcesów ge­
newskich w sprawie bezpieczeństwa 
1 ostatnio w kwestii litewskiej,

Równocześnie ta walka taktycz­
na łączy 13 i 24 na platformie two­
rzenia wewnętrznych trudności o- 
becnemu rządowi w dziedzinie po­
lityki gospodarczej. A więc endecja 
stale podkreśla, że obecny bilans 
handlowy jest uiernny, a pożyczka 
amerykańska poszła na pokrycie 
deficytu budżetowego. Wyzyskując 
te enuncjacje, sowieccy dyplomaci 
starają się zwlekać z zawarciem trak­
tatu handlowego z Polską.- do wy­
jaśnienia sytuacji?!,. A wszystko po 
to jedynie, aby obalić nienawistny 
im rząd marszałka Piłsudskiego.

O ile się przyjrzymy strajkom i 
lokautom, to i tutaj taktyka naszych 
sprzymierzeńców dąży do podkopy-

żymy, że ludzie ci — to weterani 
pracy, że dla nich, lada dzień, dekret 
prezydenta ogłosi ustawę o zasił­
kach na starość, to oszczędność 
t wa sosnowieckiego, wyrządziła tym 
ludziom krzywdę okrutną i kto wie 
czy powetowaną? Państwu zaś poi

W każdym bądź razie wymienie­
nie z  chaosu 4-ch list skrajnej lewi-, 
cy tylko 13-ki i podkreślenie iei tłu-; 
styrn drukiem oraz łaskawe zaofia­
rowanie »13« dwóch mandatów, a, 
jednego dwójce jest wysoce umieięt-. 
ną agitację na rzecz wrogów niepo-j 
dległości państwa- polskiego.

Nie jesteśmy obrońcami P, P. S.,. 
ale jeśli ktoś życzy komunistom zwy­
cięstwo nad »2«, to z punktu wi-w c i u w u i s i g  s s '  u t i o i  ^  ~     a

skiemtt przysporzono 1500 obywa- dzertia interesu państwowego, ta.t.c i
tell niezadowolonych, z których wie- 
łw sowieccy agenci zdołają wyłowić 
sta agitatorów 13-stki, zresztą często 
same fakta dokonane są najlepszą 
agitacją.., Mówią same za siebie!

Nie chcąc się spotkać z  repliką,

obywateli uważać musimy albo 
za szkodników albo za ludzi wielce
naiwnych.

Mówimy to głośno i domagamy
się wyjaśnień!

Jerzy Pomian.

Przed wyborami do f i
iii

P. Kubalka o sobis.
Ponieważ Okoń siedzi w ulu, 

więc przemysłowiec sosnowiecki p. 
j. Kubalka znalazł się na listach 
okoniowych na 1 miejscu I to zarów­
no na liście kandydatów do sejmu, 
jak i do senatu, «Kur. Zaeh,» zapy­
tywał p. Kubalkę, diaczego kandy­
duje z listy radykalno - chłopskiej, 
choć go nikt o radykalizm nie po­
sądza, P. Kubalka odpowiedział, że 
narodowcy powinni się starać o to, 
by kandydować choćby nawet z 
listy komunistycznej. W ten sposób 
znaleźliby się w seimie i w senacie 
sami porządni ludzie.

Sam a «porządność» nie wystar­
cza, aby być posłem, toteż musimy 
dodać, że p. Kubalka, choć nie po­
siada wykształcenia, ale —• jak sam 
twierdzi ma za to zdrowy chłopski 
rozum. A my dodamy, że I spryt 
nielada, na dowód czego przytoczy­
my fakt, jak p. Kubalka w ciągu 
dwuch dni wziął w Truskawcu 50 
kąpieli!

Pozwolimy sobie odtworzyć opo­
wiadanie tak, jak słyszeliśmy z ust 
samego p. Kuba! ki.

•Odwiózera zonę do Truskaw ce

ale som ni miałem casu na kutr.pa- 
nie, więcem se poradził tak. Doeh-j 
tór przepisoł zónie kómpiel na 28 
stopni i kozoł i sypać do wanny; 
pół pacuski iakiesić soli i siedzieć 
we wannie 20 minut. To to se ko-; 
zoł zrobić wannę na 54 stopnie,., 
wsypałem trzy pacuski soli i sie- 
dziołem godzinę. Tom se oblicół,: 
że to tak, jakbym wzion 15 kómple-; 
li. A taKie same 15 wzlonem zno- 
wuk jagem pojechoł po zóne»...

No co, czy nie sprytnie? 1 czyj 
wobec takiego zdrowego chłopskie-, 
go rozumu p. Kubalka nie powinien1 
siedzieć na stolcu poselskiem?

Odezwa radf naczelnej
młodzieży akademickiej nar.-zachowawczej.;

Na murach miasta Warszawy u-, 
kazała się odezwa rady naczelnej 
młodzieży akademickiej narodowo -• 
zachowawczej, w której rada naczel­
na wzywa wszystkich akademików,) 
w czególności, zaś w szystkeh oby­
wateli w ogólności, do głosowania 
na listę nr. 1, stwierdzając, że rząd 
marszałka Piłsudskiego przyczynił 
się do podniesienia potęgi państwa 
polskiego, reprezentując godnie tren
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dyćję P iastów  i Jagielonów, nadto 
zaś do podniesienia życia gospodar 
czego w kraju.

Brak bezstronności i.,, logiki.
«Gazeta W arszawska Poranna» 

z dnia 20 b. tu. pod nagłówkiem 
ajeszcze jedna m askarada senacyi- 
nó» podaje sironniczy i oczywiście 
kłamliwy opis przebiegu obrad 
pierwszego wszechpolskiego zjazdu 
drobnego kuplectwa, jaki odbył się 
w W arszawie w niedzielę ubiegłą. 
N apadając na wszystkich mówców, 
którzy występowali na zjeźrizie, 
przedstawicieli ministerjów i ban­
ków państwowych, recenzent «Ga- 
zeły» ze szczególną zaciekłością 
ąppada na przew odniczącego p. Ro- 
gowicza, prezesa rady zjednoczenia 
stanu  średniego, który według jego

słów  —  rychło ulotnił się, poszuku­
jąc zastępcy».

A więc, «zakonspirowane znik­
nięcie^? Szkoda, że pan recenzent, 
którego nawiasem  mówiąc, nie by­
ło  przy stole prasowym, nie czytuje 
«Gazeiy Porańnej». Byłby się dowie­
dział, że prezes Rogowicz udał się 
wprost na zjazd felczerów, którego 
opis podany jest dokładnie na ł a ­
mach tej samej «Gazety Porannej».

Stan średni za rządem.
Otrzym aliśmy spraw ozdania z 

wieców urządzonych przez m iesz­
czaństwo w Ciechanowie, Rawie, 
Zgierzu, Brześciu Kujawskim" Lu- 
brańcu. W szędzie stan trzeci repre­
zentowany, był bardzo .licznie i wszę* 
dzie zapadły jednogłośnie uchwały 
by głosow ać na listę Nr. 1,

Plon trzyletniej gospodarki
zarządu miasta Sosnowca.

IL

Trudności terenowe.
 ̂ p rzy  zaprow adzaniu inwestycyj 

miejskich m iasto znajduje się w nad­
zwyczaj trudnej sytuacji z  powodu 
braku własnych terenów.

Istotnymi właścicielami wolnych 
obszarów  i placów są  w Sosnow cu 
właściwie dw a towarzystwa: fow. 
sosnowieckie i gwarectwo »hr. R e­
narda. Dwa te towarzystwa posia­
dają łącznie 62 proc. całego obsza­
ru m iasta Sosnow ca. Niema więc w 
Sosnow cu ani jednej dzielnicy, ulicy 
niemal, na której m agistrat nie na­
potkałby trudności, stawianych przez 
te towarzystwa.

Korzystając z różnych okazyj no­
wy m agistrat nabył od prywatnych 
właścicieli około 25 m orgów placów 
na różne inwestycje miejskie.

Najpótrzdm iesze jednak tereny 
znajdują się w rękach w spom nia­
nych towarzystw, jeśli starania m agi­
stratu o  uzyskanie potrzebnych piar 
ców na drodze dobrowolnej umowy 
nie dojdą do skutku, m iasto zdecy­
dowane jest w ystąpić o w yw łasz­
czenie potrzebnych objekfów,

Poza ©pissnemi inwestycjami 
o raz  kupnem placów wymienić par 
leży: kupno budynków szpitalnych 
na 50 łóżek z dużym ogrodem , po­
większenie udziału m iasta w tow, 
tramwajów elektrycznych w Zagłę­
bia Dąbrowskiego o 10000 zł, oraz 
kupno akcyj tow. akc. elektrowni o ­

kręgowej Zagłębia Dąbrowskiego 
za 28.000 zł.

Należy podkreślić, że oprócz 
prac powyższych któreml m agistrat 
bezpośrednio s ię  zajmował, bądź to 
dzięki inicjpiywie m agistratu lub też 
współdziałaniu i staraniom  pówsfa 
ły  liczne instytucje i urządzenia, 
wznośzone przez specjalnie do tego 
powołane- organizacje. Przedewszyst- 
kiem należy tu wymienić staran ia 
m agistratu o przyśpieszenie budowy 
tramwajów i rozpoczęcie budowy 
podjazdu przez kolej na ul. P iłsud ­
skiego. Dziś tramwaje kursują już 
w Sosnow cu, praca przy budowie 
podjazdu na najruchliwszej arterji 
m iasta rozpoczęta w drugiej poło­
wie 1927.roku posunęła się żwąwoi 
naprzód. Dalej m agistrat przyczynił 
się znacznym udziałem i w spółpracą 
do powśłenfci szpitala dla wenery­
cznie chorych w Będzinie i przeję­
cia przez jmiasta Zagłębia sierociń­
ca w Ząbkowicach.

W’ 1926 r, m agistrat zaw arł umo­
wę z Królewsko - Hucką gazownią 
rta zaopatrzenie miasta w gaz 
świetlny. W 1928 r. mają być roz­
poczęte roboty przy układaniu prze­
wodów gazowych.

W rokis 1927 Sosnow iec wvaz z 
sąsiednfeiiu miastami oraz /.słow a-' 
rzysźenlem spożywców przystąpił 
do organizacji wielkiej piekarni nie--' 
chanićzńej, W 1927 r. nabyto odpo-. 
wiedni piać, w r. 1928 zacznie się 
budowa.
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Powieść. '

Honoriusz, który nadbiegł w tej 
chwili i s ły sza ł ostatnie słow a 'Per- 
riny, oraz okrzyk swej żony, z pod- 
nięsionemi pięściami i zaiskrzonymi 
oczyma rzucił się do praczki.

— Nikczemna! — krzyknął. — 
Więc to ty popełniłaś tę "zbrodnię. 
Zabiję cię!

i — Wstrzymaj się, Honoriuszu ™ 
za wołała Henryka — niech nam 
pierwej powie gdzie nasze dziecko.

— Gdzieś podziała Różę? — za­
pytał p. Midoux, pochwyciwszy Per- 
rinę za ramię i wstrząsając nią gw ał­
townie.

Ten wybuch gniewu przeraził 
praczkę. Pom yślała, że przedewszyst- 
kietn powinna zabezpieczyć własną 
osobę przez uzyskanie przebaczenia.

— Powiem wszystko. Lecz niech 
pan mi przebaczy, gdyż szczere,e 
żałmę i przybyłam naprawić sp ra­
wioną krzywdę.

— Dobrze, przebaczam y ci, prze­
baczam y c i — wyjąkała Henryka.

! —’ O Jdaw aj nam Różę, a prze­
baczę C -  ----- rzełk ojciec. — Gdzie

ona jest?
— W Boulogne.
— U kogo?
— U kuglarzów.
— Pojedziesz ze mną po nią, -
— Dobrze. Niech pan każe za­

przęgać.
P. Midoux wybiegł wydać rozkaz 

sztangretowi.
— Brygida! -?  zaw ołała Henryka

— ubierz mię.
— Mam panią ubrać? Ależ pani 

niema s ił powstać z łóżką.
— Ubieraj — powtarzam ći — 

prędzej, już mam siły. Ach mój 
Boże! mój Boże! więc ją zobaczę,

Łzy rozczulenia i szczęścia try­
snęły z jeĵ  oczu i skuteczniej, niż 
wszelkie lekarstwa łagodziły  go­
rączkę.

Brygida pośpiesznie ubrała  swą 
panią i nie pozwoliła pom agać w tera 
Perrinie.

— Idź precz! ja sam a ubiorę pa­
nią—zaw ołała odtrącając ją gniewnie.

W szedł Honorjusz.
— Chodź — rzekł do Perriny

— powóz gotów.
— Poczekaj na mnie chwile — 

zaw ołała Henryka.
Honorjusz w pierwszej cii wili nie 

zwrócił uwagi na żonę. Dopiero 
usłyszawszy jej głos, spostrzegł ją 
na pół ubraną.

, C o z tobą sią dzieje? Ależ 
ty jesteś tak chorą, że nie ra*ż?sz

Opieka społeczna.
Do jednych z najpotężniejszych 

zagadnień gospodarki miejskiej za­
liczyć należy w pierwszym rzędzie 
opiekę społeczną.

Ciężki kryzys gospodarczy, iąki 
przebywało całe państwo w latach 
1925 i 26 w katastrofalny wprost 
sposób odbił się również i na go ­
spodarce miejskiej.

Drożyzna wzrastała z dnia na 
dzień, a szeregi bezrobotnych rosły 
z zastraszającą szybkością.

W tych więc warunkach należało 
myśleć o roztoczeniu należytej opie-. 
ki nad bezrobotnymi, jak również 
nie w mniejszej mierze na całą  rze­
szę robotników, których nader niskie 
zarobki sprow adzały do ostatniej 
nędzy.

Toteż rok rocznie m agistrat or­
ganizow ał i obecnie jeszcze organi­
zuje akcję pomocy żywnościowej 
dlą bezrobotnych. Na akcię tę pewr- 
ne fundusze przyznaje rząd, lecz tyl­
ko fila pewnej części bezrobotnych 
M agistrat każdorazowo rozciąga tę 
pomoc na wszystkich bezrobotnych.

Dziełem również obecnego ma­
gistratu jest wybudowanie i odda­
nie do publicznego użytku domu 
noclegowego, oraz wprowadzenie w 
życje uchwały rady miejskiej o  re­
kwizycji mieszkań, nie zajętych dłu­
żej m it 3 miesiące, na której to pod 
stawie oko ło  59 mieszkań przydzie­
lono bezdomnym.

Pozatem na czoło świadczeń 
m agistratu w dziedzinie opieki spo ­
łecznej wybija się opieka nad dz iec-' 
kiern. Pomoc ta wyrażała się w 
najróżnorodniejszych postaciach jak: 
utrzymywanie dzieci w przytułkach, 
gdzie przebywało około 200 dzieci, 
dożywianie dzieci w szkołach, kup­
no książek szkolnych, kupno odzie­
ży, o raz  urządzanie rok rocznie ko- 
lońij i półkólonij letnich. Liczba dzie- 
ciu korzystająca z kolonii letnich 
sięgało cyfry 430, z półkolonij ró w ­
nież 450.

W bardzo poważnym stopniu 
rozwinął również m agistrat pomoc 
lekarską dla biednych, a więc pora­
dy lekarskie, wyduw nie lekartsw, 
pomoc akuszeryjna iip. Dość po 
wiedzieć, że w roku 1926 m agistrat 
wydatkował na opiekę społeczną 
sumę 469.593 zł. 45, a w roku 1927 
460.771 zł.

Zdrowotność publiczna.

Traktując z najeżyłem zrozumie­
niem rzeczy opiekę społeczną nie 
zapom niał również m agistrat i o 
zdrowiu publicznem,

Sosnow iec, jako ośrodek silnie 
uprzemysłowiony, otoczony lasem 
siejących dymem kominów, zamie­
szkały w lwiej części przez robot- 
ków, stanow i podatny grunt do mno 
żenią się wszelkiego rodzaju chorób

Podejmując walkę z chorobami 
m agistrat w pierwszym rzędzie dą­
ży do podniesienia zawartości zdro­
wotnej powietrza, w tym leż celu 
s tara  się zamienić m iasto w ogród 
przez planowe zadrzewianie ulic. 
Rok rocznie przybywa m iastu w ten 
sposób  ponad tysiąc drzew.

Pozatem  wybudowano w ubieg­
łym roku łaźnię miejską, która w 
dużej mierze przyczynia się doakcii 
sanitarnej i  hygjenićzr.ej! W ciągu 
ubiegłego roku udzielono w łaźni 
miejskiej bezpłatnych kąpieli 10.809 
płatnych zaś około 48 tysięcy.

W walce z chorobami m agistrat 
utworzył szereg instytucyj humani­
tarnych. Poza lekarzami pracujący­
mi w tych instytucjach, wydział zd ro ­
wia m agistratu zatrudnia 4 lekarzy 
dzielnicowych, 7 szkolnych, 2 leka 
rzy weterynarii oraz iiczny personel.

Dodać należy, Ze najpoważniej­
szą akcją w walce z wszelkiemi 
chorobami jest podniesienie stanu 
sanitarnego i hygjeniczaego miasta 
co leż m agistrat realizuje przez pod 
jęcie budow y'kanalizacji i wodocią­
gów.

WicBjirezydentBin —  E. Zieliński.
W torkowe posiedzenie rady miej­

skiej rozpoczęto uchwałą zaciągnię­
cia pożyczki 260 tysięcy zł. na kup­
no cegielni od braci Biilewicz, po- 
czem omawiano spraw ę konwersji 
pożyczki ulenowskiej.

Prezydent Cieplak oświadczył, 
że pożyczka dla miasta jest nieko-

jechać. v
— Pojadę — odrzekła tonem sta 

nowczym.
— Żadne przekonywania i prośby 

nie pomogły.
— Słuchaj, jeżeli nie weźmiesz 

mię z sobą, pójdę pieszo, zaczoł 
gam się na kolanach, a muszę zo 
baczyć moją Różę. O na tam mnie 
czeka i płacze. Spieszm y się. .

Honoriusz spostrzegł, iż wszelki., 
opór byłby bezskuteczny. Zaprowa 
dził ją do powozu i usadowił, jak 
mógł najwygodniej. Perrina siad ła  
na przodzie.

Noc już zapadła, gdy wyruszyli 
z Vii.ejuif.

XXXI.
Sąsiedzi dziwili się, widząc Hen­

rykę ubraną i wyjeżdżającą na spa­
cer. Na zapytanie o wiadomości, 
odpowiadała wesoło:

— jestem już zdrowa, jadę po 
Różę.

W ieczór był ciepły i pogodny, 
najmniejsza chmurka nie zakryła 
ciemnego błękitu nieba. Z krąwędzi 
horyzontu wypływał księżyc, zapo­
wiadając noc jasną i cichą.

P. Midoux jechał milczący i za­
myślony.

Nagle zwrócił się do Perriny:
— Przebaczam y * ci, ponieważ 

wracasz nam dziecko, któreś, wy­
kradła. Ale powiedz dlaczego sp ra­

rzysfna i podaje wniosek, aby po­
życzki na tych warunkach nie za­
ciągać, na co rada  się zgodziła.

Pobory prezydenin miasta, p. C ie­
plaka ustalono w edług grupy’ V B. 
płac urzędników państwowych oraz 

, 30 procentów dodatku  na reprezen­
tację. '

wiłaś nam tyle cierpienia, nam, któ­
rych znasz, którzy nigdy nić złego 
ci nie uczyniliśmy’, dlaczego chcia­
ła ś  pozbąyyić nas jedynego szczęścia 
naszego?

Perrina nic nie odrzekła, tylko 
. westchnęła głęboko.

— Czy s łyszałaś?  — zawoł p. 
Midoux gwałtownie. — Mów!

— Nie tfcraż, później i—'•w yją­
kała praczka.

— Nie teraz, mówisz, łotrzyco! 
A więc to coś strasznego, skóro  
nie chcesz powiedzieć. Potrzebuję 
wiedzieć natychmiast. Odpowiadaj!

— Nie, później,' nie mogę dzisiaj.' 
Niech pan nie nalega.

— Ach, podła!
— Daj pokój, Honoriuszu. Ona 

wiezie n a s  do Róży’. Nie. mam już 
do niej żalu. '

P. Midoux z gniewem odwrócił 
się od Perriny i przez całą drogę 
nie przemówił do niej ani słowa.

Pow óz wkrótce wjechał w ulicę 
Boulogne. Serce  Henryki uderzało 
gwałtownie. M iłość macierzyńska 
natężyła jej nerwy i zwyciężyła cho 
robę, trwającą jeszcze przed godziną 
zaledwie.

G dy wjechali na plac, najeżony 
namiotami i budami, Perrina wska­
zała jedną z nich, na której widniało 
ogrom ne ogłoszenie z napisem:

c. d. n.
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Następnie przysiąpion© d@ wybo 
m wiceprezydenta miasta,.

Klub P.P.S. wysunął kandydatu­
rę ławnika B. bielińskiego,

Ostatecznie 19 głosami (5 pustych) 
wybrano na wiceprezydenta ławnika 
Bal. Zielińskiego,

Po wyborach uchwalono dla so- 
ci iislycznego klubu kobiet w Dąb­
rowie kupić 2 maszyny do szycia 
za 700 zł. która to sums udzielona 
została tytułem kredytu; wybudo­
wać dwa mieszkania, ustępy oraz u- 
m o rzyć podatki miejskie akadem. 
koła Zagłębian w Warszawie, brat­
niej pomocy szkoły górniczo-hutni­
czej w Dąbrowic, kołu samopomocy 
szkoły handlowe; żeńskiej w Dąbro­
wie, Iow, kursów wieczorowych dla 
robotników i poi, zw. zawodow.prac 
przcm. i handlowych.

Przed rozpoczęciem obrad zosta­
ły zgłoszone do prezydium dwa 
nagłe wnioski, które rozpatrywano 
po wyczerpaniu porządku obrad.

Pierwszy wniosek ławnika Radka 
w sprawie wyasygnowania pewne| 
sumy, dla bezrobotnych, nie pobiera­
jących żadnych zasiłków, przyjęto 
przychylnie, i polecono komisji bu- 
dżetowo-skarb., aby znalazła źródło 
dochodu na ten cel, jak. również wy­
znaczyła wysokość asygnowanej 
sumy.

Dnie,i wniosek r. Kaznowskiego 
o zmniejszenie ceny biletów iramwa 
jowych dla robotników-  ̂i: młodzieży 
szkolnej przyjęto również, przychylnie, 
polecając zarządowi miasta interwen 
jować w tej sprawie w zarządzie 
tramwajów
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który dba © swoją dobrą opinię I cieszy się zaufaniem od­
biorców, sprzedaje się jedynie dobre i wypróbowane wyroby. / 
Wobec tego w żadnym solidnym sklepie nie brak znanego myd­
ła jeteń-Schicht. Mydło to od dziesiątków lat wyrabiane jest w 
niezmienionej doskonałej jakości i cieszy się zaufaniem kon­
sumentów. We własnym zatem interesie kupujcie jedynie
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KALENDARZYK,
DziŚi Pietra 
luiro: Madeja 
Wschód slorrea 6.5? 
Zachód „ 6.05

Miejska biblioteka i  czy­
telnia inu Gustawa Daniłowskiego 
]>rzy ul.- Małachowskiego nr. 4 w 
•Sosnowcu, otwarta jest codziennie, 
oprócz niedziel i świąt, Książki wy­
daje- się' odt g. 17-ep do 2D-C& czy­
telnia pism na miejscu C2 ynu« jest 
ed godz, Ii-ej? da 2t-ejl

€zw .artefc — 2 2  litteg®.

M T C W łC E L
m m  KtonaniKaty/ p.<ńskt *». 

gssp: wojł ś%sfc&g<Ł
16.40 Sk-rzynirai psssatissm
17,05 Komunikaty.
17s2(L Wyldadf p«lsM»5SO. fltur*

niższy);
1Ł43 Audyejav Bfcgweltffi z. Warszawy.
18.55 K-ojnunllMSt iŁwiąriiaa ĄskiegG 

KójR śpiewaczych,-
10.10, KeesrrraitajMs
19.55 ©afeŁytfpii „Pr*p«apfc natt^.
20.00 GWczyK o działalności, rządu org. 

przez pr€Z>d,umvrady« ministrów,
SOiSO Koncerii wieczorny z Warszawy.

22.00 SygnaJi czaau-i F.n 
jłpo icvCnv.

22.30. Muzyka lekka

Z  Sosnow ca.
(s) Zarząd" komitetu miejskie­

go L. O, Po P.. w Sosnowcu za­
wiadamia, że: w. dniu. 25: lutego t. j. 
dziś o godz, & *?• wieczorem w loka­
lu L.O.P.P. przy- uh Kościelnej 6 od­
będzie się doroczne sprawozdawcze 
posiedzenie zarządu z następującym 
porządkiem dziennym: t) sprawo­
zdanie za rok 1321 r., 2} ustalenie 
terminu i porządku dziennego waj- 
nego zgromadzenia L. O. P.-P. i 5) 
sprawy bieżące i- wolna wnioski.]

(s) Walne zebranie „Echa". 
W sobotę, dnia 25 lutego br, o go­
dzinie Z wieczorem;, w lokalu T.K.Q.

»Swtf« przy ul Marjaekief nr. i w 
Sosnowcu, odbędzie się walne ze­
branie członków sosnowieckiego, to­
warzystwa śpiewaczego »Echo«,

Ze ivzglcdu ńa to, że na zebra­
niu tem będą omawiane b. ważne 
sp r a w y — pożądaiiy jest jaknajłleznięj- 
say udział członków,

fs) Wice, W dniu 21 bm, w sali 
teatru miejskiego w Sosnowcu—P. 
P. S, prawica urządziła wiec przed­
wyborczy przy udziale około 300 
®sób. Przewodniczył wiceprezydent 
m, Sosnowca p, Jarża, Przemawiali: 
b. poseł Cupiał i p. BarlicM nawo­
łując do głosowania na listę nr, 2,

. (sj Przyfaxd p ro t Zarańskie- 
g o . W piątek zrana przybywa do 
Zagłębia Dąbrowskiego naczelny 
kandydat listy nr. % proi  akademii 
górnicze! z Krakowa io t  górniczy 
Jan ZarańskL

Na zaproszenfe bezp, bloku 
współpracy z rządem w Sosnowcu, 
prot Zarański wygłosi w kilku 
naszych miastach odczyty.

O  czasie I miejscu oraz lewach 
zapowiedzianych pseiefeeyj nastąpią 
ogłoszenia,

O lw arde now el plaeówkf. 
Onegdajj p© gruntownem odnowieniu 
i uateżyfem umeblowaniu została 
otwarta przy ulicy Sobieskiego re­
stauracja p. u, JSar pod Orłem" 

Restauracja będzie prowadzona 
pod osobfstem kierownictwem wy­
trawnego fachowca p. Józefa Sawut- 
skiego. Doskonała kuchnia i niskie 
ceny dają wszelką gwarancję, że 
sympatyczny ter* lokal cieszyć się 
będzie dużero powodzeniem,

fs) Włamanie do kasy. Wczo- 
w nocy włamali sie do fabryki G, 
G. Schóna złodzieje, którzy wywier­
ciwszy w kasie podręcznej dwie 
dziury rozpruli ją i zrabowali 1000 
złotych gotówką. Złodzieje zbiegli 
tą samą drog% niesposizeieni przez 
nikogo,.

(s) Także bezrobotny . Do fun­
duszu bezrobocia w Sosnowcu przy­
był Feliks Adam Zawadzki z Cze­
ladzi celem otrzymania zasiłku, Po­
nieważ władze biura funduszu bez­
robocia były poinformowane, że Za­
wadzki jest znanym oszusztem, -oraz

na sumieniu lego ciąży kika kra­
dzieży zawiadommy policję, która 
Zawadzkiego zaaresztowała,

(s) Wypadek przy pracy. Wćzo 
rai wieczorem podczas spinania wa­
gonów tramwajowych został przy­
gnieciony buforem konduktor tram­
wajowy Jerzy Walczak. Po udziele­
nia mu pierwszej pomocy rannego 
przewieziono do szpitala,

(s) K radzież  wieprza. W nocy 
% do, 20 — 21, z  chlewa Augusta 
jędryczka zam. na kofonji Dandów- 
ka, skradziono wieprza wartość* 
220 złotych,

<s) Kradzież. Dn. 21 bm. pomię­
dzy godz, 19 a 22, nieznani sprawcy 
dostali się do mieszkania Wandy 
Zieteniewskiei przy ulicy Rudnej 6, 
skąd skradli 12 łyżeczek srebrnych, 
garderobę i bieliznę, Wartość skra­
dzionych rzeczy wynosi 3000 z l

, ' Z B ęd z in a .
(b) S io  tysięcy dla  bezrobot­

nych. Dzięki usilnym zabiegom p. 
starosty ], Ołpińskiego, rząd asyg- 
nował 25 tysięcy złotych dla bez­
robotnych, którzy ulegli masowej 
redukcji oraz 15 tysięcy złotych dla 
bezrobotnych, nie pobierających 
iednych zasiłków.

Jednocześnie rząd wyasygnował 
& iysięcy zł, dla drobnych rolników, 
dofkięfych klęską żywiołową; powo­
dzią, ogniem, huraganem 5 gradem,

<b) Trzydniowy kurs dla gos~ 
dyń wiejskich w Sarnowie. 27 
lutego n b. zakończył się trzydnio­
wy kurs dla gospodyń wiejskieh, 
zorganizowany przy kółku rolni- 
czem ^Przyszłość* w Sarnowie.

Program prac na kursie obejmo­
wał; gospodarstwo domowe, hodo­
wlę bydła, trzody I drobiu i ogrod­
nictwo i warzywnictwo.

Na kurs przybyły bardzo licznie 
got podynie miejscowe i z Psar.

Na zakończenie kursu urządono 
w lokalu «Swietlicy» wieczorek, na 
którym po przemówieniu p. Jana 
Nowaka, odśpiewano «Rotę» Ko­
nopnickiej, a następnie wywiązała 
się ożywiona dyskuja na temat prac 
oświatowych i gospodarczych. ----

Polepszenie stosuków na wsS 
wszystkie gospodynie zawdzięcząlą 
obecnemu rządowi marszałka Pił­
sudskiego, na cześć którego wznie­
siono kilkakrotnie entuzjastyczne o- 
krzyki.

(b) Z życia na wsf. W niedzie­
lę, dnia 12 b. m, staraniem wydzia­
łu pow7afowego seimiku będzińsioe- 
go odbył się w Sarnowie gm, Ła­
gisza kurs oświatowy dla młodzieży 
wiejskiej, w którym wzięła udział 
młodzież, zrzeszona w kołach Sar­
nów I Psary.

Program kursu obejmował; ide­
ologię związku młodzieży wiejskiej, 
historia powstania związku, organi­
zacja spółdzielcza na wsi, organiza­
cja pracy w kole młodzieży wiej­
skiej, wycieczki krajoznawcze, ezytel- 
ctwo, technika życia stowarzysze­
niowego, wychowanie fizyczne 1 
przysposobienie wojskowe. Wykłady 
prowadzili kol. Ciota, kier. woje­
wódzkiego związku mł. wiejskiej, w 
Kielcach i koL Sojka insfr. kół. mł. 
wiejskie) powiatu stopnickiego.

Należy nadmienić, że w pracach 
kurair wzięli udział przedstawiciele 
miejscowych; msłytucyi oświatowych 
I gospodarczych, oraz wielu starszych 
gospodarzy,

Po zakończeniu kursu, zebrani 
słuchacze złożyli serdeczne podzię­
kowanie prelegentom i organizato­
rom kursu, stwierdzając, że tyiko u- 
silna i skoordowana praca sił twór­
czych ludu wiejskiego może przy­
czynić się do kulturalnego i gospo­
darczego rozwoju wsi polskiej, *

Roman Klenk, ,
nauczyciel

(b) Niedozwolone zabiegi ko­
biece. Onegdaj o godz. 10-ej rano, 
zmarła nagle 19-Ietnia Helena Zda­
nowska, zam. przy ulicy Traldowej 
No 3. Wezwany lekarz stwierdził,' 
że nagła śmierć nastąpiła wskutek 
niedozwolonych kobiecych zabiegów 1

Z D ąbrow y.
)

(d) Dodatkowy budżet Dąbro­
wy. Magistrat dąbrowski opracował 
dodatkowy budżet na kończący się 
okres budżetowy 1927/8 r.

Preliminarz obejmuje w  doch<H
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dach zwykłych 93.949 zł., w nadzwy­
czajnych 128.910 zł.

Wydaiki zwyczajne stanowią 
101.273 zł. nadzwyczajne 116.100 zł?, 
razem 217.373 zł.

Budżet zwykły został zamknięty 
deficytem w wysokości 196.423 zł., 
budżet dodatkowy wykazuje nad­
wyżkę w wysokości 5.486 zł.

(d) P osiedzen ie  przew odniczą^  
cycft. Dnia 28 b. m. w sali magi­
stratu o godz. 6-ej wiecz., odbędzie 
się posiedzenie przewodniczących 
obwodowych komisyj wyborczych,

(d) P o d e jrza n a  sól g o rz k a . 
Onegdaj mieszkanka Ząbkowic 52- 
letnia Anna Stlbikowa, żona eme­
ryta kolejowego, po spożyciu 1 ły­
żeczki soli gorzkiej doznała boleści 
oraz krwotoku gardlanego, po któ­
rym w parę minut zmarła.

Zwłoki oraz pozostałą sól gorzką 
pozostawiono na miejscu do przyj­
ścia władz sądowych i lekarza.

Nagły wypadek śmierci wzbudził 
wśród mieszkańców zrozumiałe za­
ciekawienie,

Z Z aw iercia.
(z) Z  w ydziału  .pow ia tow ego  

Wydział powiatowy sejmiku zawierc- 
kiego opracował i uchwalił regula­
min d!a rzeźni na terenie powiatu. 
Uregulowano także dotychczas nie­
jednolite opłaty targowe i targowś- 
cowe. Wobec braku remiz, który 
się deje dotkliwie odczuć gminnym 
strażom ogniowym uchwalono 4 stra­
żom udzielić Subsydium na budowę 
remiz, a mianowicie; w Koziegło­
wach 900 zł., »Poraj« 900. zł., Mrzy- 
głód za 500 zł. i w Kromołowie 700 
złotych.

W najbliższych dniach postano­
wiono przeprowadzić drugą t. zw. 
akcję żywnościową dla bezrobotnych, 
fi. rozdawnictwo produktów w na­
turze, któremi zostaną obdzielone 
462 osoby z całego powiatu za- 
wierckiego. Koszt tej akcji wynie­
sie 6030 zł.

W dziedzinie oświaty postano­
wiono udzielić trzy subsydja na za­
łożenie, względnie kompletowanie 
bibliotek. Subsydia po 200 zł. otrzy­
mają koła młodzieży w Łazach i 
Koziegłówkaeh oraz bibloteka pra­
cowników samorządu powiatowego. 
Dla rozwoju drobnego przemysłu 
uchwalono zaciągnąć kredyty w ban­
ku, gospodarstwa krajowego. Roz­
działem tych funduszów zaimie się 
komunalna kasa kasa oszczędności,

Prace nad budżetem na rok 
1928-29 dobiegają już końca, jed­
nakże wobec spodziewanego za­
absorbowania aparatu urzędniczego 
wyborami uchwalenie budżetu zo­
stanie nieco opóźnione,

(z) S ierocin iec  im S e rc a  Je­
zusow ego, Kuratora miejskiego za­
kładu wychowawczego (sierciniee 
Imienia Serca Jezusowego) z ramie­
nia miasta zastępuje p. K. Piotrow ­
ski po zrzeczeniu się tego mandatu 
przez p. j. Pasierbińskiego.

Pomieniony zakład wychowawczy 
obecnie ma na wychowaniu 64 dzie- 
d-sierofy w tem dwoje niemowląt, 
a reszta w wieku od 2 do 15 lat. 
Przeciętne miesięczne koszty utrzy­
mania tego zakładu wynoszą około

i000 złotych, pokrywane przez 
miasto.

(z) P o ż a r . Nocą z -dnia 30 na 
21 b. m, w wydziale przędzalni tow. 
akc. »Zawiercie« wybuchł pożar, 
alarmując gwizdem syreny miasto. 
Pożar został zlokalizowany przez 
straż ogniową fabryczną.

(z) Z ży c ia  inw alidów . Dnia 
19 b. m. w sali domu ludowego tow. 
akc. »Steinhagen» odbyło się organi 
zacyjne zebranie grupy związku in­
walidów wojennych w Myszkowie. 
Zebranie zagaił Roman Czarnecki. 
Na przewodniczącego zebrania po­
wołano Stanisława Marjańskiego. 
Krótki referat o celowości utworze­
nia grupy związku inwalidów w My­
szkowie wygłosił p. Cz. Krafoehwil. 
Następnie przystąpiono do wyboru 
zarządu, w skład którego weszli: 
Erich Drabe — przewodniczący, Cze­
sław Zabski — zastępca, Zygmunt 
Żyła — sekretarz, Roman Czarnecki 
*— skarbnik i Stanisłam Mariański 
— przewodniczący komisii rewizyj­
nej, Na zakończenie zebrania za­
śpiewano pieśń 1-ej brygady i wznie 
siono okrzyki na cześć marszałka 
Piłsudskiego,

(z) B ezroboc ie . W ubiegłym 
tygodniu stan bezrobobia na tutej­
szym terenie uległ znacznemu po 
lepszeniu,

Ekspozytura P. U. P, P. w Za 
wierciu zapośredniczyła 109 bezro­
botnych, z których 56 przyjęto do 
fabryki tow. akc, »Zawiercie-« 35 do 
fabr. Hulczyńskiego 16 fabr. »Swia- 
towid* a 2 — wyjechało do robót 
zagranicę. Natomiast w tymże okre­
sie zarejestrowano tylko o-ciu bezro­
botnych.

Przeważnie zaprośredniczono bez­
robotnych, nie pobierających zasił­
ków.

Obecnie ilość bezrobotnych wy­
nosi 1369, z których 496 pobiera za 
p o rn o g i.

Nadesłane.
Szanowny Panie RedakiorzeS

Wobec wzmianki, jaka została u- 
mieszczona w »Ktirierze Zachodnim« 
z dnia 16 bm. w sprawie fałszowa­
nia przezemnie wódek, mam zasz­
czyt wyjaśnić, co następuje;

Nie prawdą jest jakobym fałszo­
wał wódkę, przerabiając jej moc 
z 35° na 45°.

Nie zabierano z mojego składu 
całego zapasu wódek, a jedynie dla 
dokonania próby, czy wódka posia­
da odpowiednią moc, urzędnik ak­
cyzy wziął z mojego składu kilka 
butelek wódki.

Zabieranie kilku, czy też kilku­
nastu butelek wódki celem spraw­
dzenia mocy dokonywane bywa dość 
często przez urzędników akcyzy, 
gdyż mocy wódek gatunkowych nie 
da się sprawdzić na miejscu, gdyż 
należy uwolnić ją pierw od cukru.

Zabrane przy ostatniej rewizji u 
mnie kilka butelek wódki nie zosta­
ły dotychczas jeszcze zbadane, a 
więc nie może być mowy o jakim- 
kolwiek fałszerstwie.

Łączę wyrazy poważania 
fan Choiński 
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Od Y/Sorku 21-g o  do piątku 24-go  r. b, w łącznie  
Dramat w 10-ciu aktach

(Tragedja mlłośei
hiszpańskiej cyganki),

Igrzysko namiętności, w roli głów. DOLORES DEL RIO. 
Hiszpanja, namiętne kobiety ubóstwiające pikadorów, t. j. 

zawarte w tym arcydziele sztuki filmowej.
Nad program KOMEDjA w 2 aktach.

t/raifiai w iu-ciu \

„Carmen"

Zagadkowa zbrodnia na Grzybowskiej
Człowiek i poderżnąłem gardłem w pśwnioy.

Ulica Grzybowska w okolicach 
Żelaznej w Warszawie od pewnego 
czasu coraz częściej bywa terenem 
wypadków natury kryminalnej, na­
padów i zbrodni. Tak wczoraj znów 
wiadomość o zagadkowej zbrodni 
zelektryzowała całą tę dzielnice.

Około godz. 16 lokatorka domu 
nr. 69 przy ul. Grzybowskiej Izabela 
Miłoszewska,. żona majstra w fabry­
ce wyrobów srebrnych i platerowa­
nych p. f. »J. Fraget« zeszła po wę­
giel do piwnicy. Zbliżywszy się do 
drzwi przy świetle świecy natknęła 
się na jakiegoś mężczyznę, leżącego 
tuż przy drzwiach z głową opartą 
na butelkach złożonych w kącie przy 
murze. Leżał ori na lewym boku, z 
rękami założoneml na brzuchu.

Przerażona Miłoszewska wybiegła 
na korytarz i zaalarmowała dozor­
cę Wład. Kraskę, który podbiegłszy 
do piwnicy stwierdził, że nieznajomy 
ma głęboką

ra n ę  ciętą na szyi, 
ranny dawał jednak jeszcze oznaki

życia. Zawiadomiono więc policję 
i pogotowie, które po nałożeniu o- 
patrunku ofiarę tajemniczego wypad 
ku w stanie ciężkim przewiozło do 
szpitala na Czysfem.

W księgach szpitalnych zapisano 
chorego, jako żyda lat około 50. 
Podobno nieznajomy po chwilowym 
odzyskaniu przytomności wypowie­
dział słowo »pieniądze«.

W sprawie tej VII komisarjał po­
cił oraz urząd śledczy prowadzą e- 
nergiczne dochodzenie. Zdaje się, 
że nie iest to samobójstwo, gdyż 
policjant oraz dozorca szczegółowo 
przeszukawszy eaiy korytarz piw­
niczny brzytwy ani noża

nie znaleźli.
Pozostaje więc najorawdonobnię! 

sze przypuszczenie napadu rabunko­
wego i usiłowanie morderstwa, przy- 
czem ofiara musiała być przez zbrod­
niarzy pod iakimś pretekstem zwa­
biona podstępnie do piwnicy,

Tragiczny final sprzeczki małżeńskiej.
Młoda kobiela oblała się benzyną I podpaliła na sobie

ubranie.
Skromne mieszkanko przy ulicy 

Długiej nr. 18 w Warszawie zaimo- 
wali małżonkowie Chojnowscy. On, 
Inwalida wojenny, miał budkę z pa­
pierosami na Krakowskiem Przed­
mieściu, Dochody wiec były skro­
mne 1 nieraz porządnie się trzeba 
było nabiedzić, żeby jakoś związać 
koniec z końcem.

Wszystko jednak szłoby skład­
niej, gdyby między małżeństwem pa­
nowała harmonja I wzajemne zro­
zumienie.

Tymczasem od jakiegoś czasu 
stosunki te zaczęły się psuć syste­
matycznie. Między małżonkami wy­
buchały ostre i gwałtowne kłótnie, 
które szeroko potem komentowała 
cała kamienica. Przyczyną zatargów, 
była podobno, jak twierdzą wtajem­
niczeni, pewna zalotność młodej bo 
zaledwie 24 letniej żony p. Chojnow­
skiego — Józefy. Z tego powodu 
mąż czynił jej ostre wyrzuty i na 
leni He wybuchały sprzeczki,

Wczoraj rano małżonkowie po­
kłócili się znów bardzo gorąco. Są- 
siedzi słyszeli podniesiony głos p, 
Chojnowskiego i cichv płacz żony. 
Następnie p, Ch, wyszedł i wszy­
stko ucichło.

Około godz, 13 lokatorzy zaalar­
mowani zostali przeraźliwym krzy­
kiem, jaki wydobywał się z miesz­
kania inwalidy. Gdy wbiegli do 
środka, oczom ich przedstawił się 
straszny widok, Na środku pokoju 
stała Józefa Choinowska, objęta ze 
wszech stron płomieniem, niby ży­
wa pochodnia. Sąsiedzi rzucili się 
na nieszczęśliwą, by zerwać płoną­
ce ubranie, Przybyło pogotowie i 
lekarz po opatrunku przewiózł nie­
szczęśliwą w stanie bardzo ciężkim 
do szpitala św. Ducha,

Jak się okazuje Choinowska tak 
się przejęła wyrzutami męża, iż po­
stanowiła odebrać sobie życie.

W tym celu oblała na sobie u- 
branie benzyną i podpaiiła.

O k a z ja !  13 tanich dni. O k a z ja !
Od 13 lutego r. b. i dni następne 

w  znanym  sklepie P O Ń C Z O C H  i gaJanferji

J .  K R U M E R
w S o sn o w cu , ul. TARGOW A 12, T elefon 5 -4 0 ,

POLECA: Pończochy, skarpetki, rękawiczki, torebki, parasolki, 
bluzki, sukienki dziecinne, w ykwin:-ą Heliznę damską i męską, 
x  fartuchy, sweiry, pullowery wełniane, irykoiaże i i, d. x

P O  C E N A C H
e t8§8t9§8§8§esei

N I S K I C H  -  T YL KO 15 DNh

Hallo! R A D I O H a l l o !
aparaty rozm aitych najnow szych i najtańszych system ów , 
zagraniczne i krajowe, detektory (od 14 zł.) z a k ł a d a

Biuro Elektrotechniczne A. KOSOWICZ
SOSNOWIEC, Modrzejewska 10, II piętro, telef. 2-10.

Biuro wykonywa wszelkie roboty elektrotechniczne I instalacje 
ratowe po cenach konkurencyjnych.



Drukarn ia
Expres Zagłębia
SO SN O W IEC , u lica  T eatra lna  

T ele fo n  Nr. 4 -9 4 . '

Ifk onfw a wszel­
kie roboty w za- 
kres drukarstwa

wchodząca.

SgflfeeS — Tanie!  
E s t e t y G z n i e l

Przedsiębiorstwo robót felaeharsko-dekarskich

Krycie ciachu biaćką. ci a 
chówką i papą. jak -również 
konserwacje dachów z wła­
snego »ub powierzonego,ma­
teriału, oraz wszelkie‘roboty 
— w zakres biacharsfwa — 

wchodzące.

ul. Sosnowiec, Małachowskiego 28,

Posiada ń m h i  |
na. .składzie: ^

wanny, nasiadówki, ta- 
ternie powozowe, M
— waczki, kosz? do — Ę

węgla etc. 'Ą

Ulubieniec całej PólskiPIERWSZY RAZ W SOSNOWCU 
niezrównany znakomity kwartet 

baletowy

H oveiia  » H a sten
Wielka niebywała atrakcja, występujących ® naj­

większych Variafa w Poises i zagranicą. 
Ratfzwyczaj bogate kostjumy. Ostatni szyk Paiyta

Znakomity niezrównany humorystą, 
komik, mimik, były artysta teatru Qiu- 
pro-Quo! w Warszawie, teatrów !wov- 
skich, krakow. Ogromny repertuar.

Str. 6.
Nr. 44.

Z ycie Gospodarcze.
G IEŁ D A .

Warszawa, 22.2,
Nowy lork 8.90 
Londyn 43.47®/t 
Paryż 35.07 
Wiedeń 125.55 
Praga 28.4 i \
Wiochy 47.25 
Belgia 124.14 
Szwajcaria 171.54 
Holandia 55S.8Q 
Slokholm 258.85 
Doi. War. fr. obr. 3.88*/,
3 proc. Poż. Prein. Dolar. zł. 71.30—74,00 

Tendencja/Utrzy mana

Starachowice 64,25—64,9- 
Zawiercie 35.00 
Borkowski 19.50 
Spirytus 39.50

Tendencja: słabsza.

-64.25

AKCIE.
Warszawę, 22.2.

Bank Handlowy • 23.00.
Bank Polski 151.50—151.0© 
Bank spói. zarobi;. 90,00) 
Grodzisk 50.00 
Sita i Światło 115.00—117.0© 
Cukier 81.00 
Węgiel 100.50—99.25 
Nobel 39.00—59.50 
Cegielski 43.00 
Lilpop 45.00 
ModrzeiÓw 47.25—47.00 
Ostrowiecki 85.00 
Pocisk 12.50 
Rudzki 52.50

G I E Ł D A  ZBOŻOWA. ■
Poznań, 22,2.

Zyto 39.25-40.23
Pszenica 46,00—47.00
jęczmień przemiałowy 33.00—35.00
Jęczmień browar. 59.50—41.00
Owies 52.75—54.73
Mąka żytnia 70 proc. 57.00
Mąka żytnia 65 proc, 58.50
Mąka pszenna 65 proc. 66.00—70.00
Ospa żytnia 26.50—27.50
Ospa pszenna 26.50—27.50
Rzepak 63.00—70.00
Groch polny 48.00—53.00
Groch Viktoria 60.00—82.0®
Groch Polgcra 55.00—65.00 
Wyka 50.00—33.00 
Peluszka 50.00—53.00 
Seladera 23.50—24.50 
Łubin żółty 24.00—23.00 
Łubin niebieski 23.00—24.0©
Koniczyna czerwona 220.09—-510.08 
Koniczyna biała 180,00—280.00 
Koniczyna żółta odtłuszczona 15Q.00=*18@„@@ 
Koniczyna szwedzka 260.00—520.00 
Koniczyna w łuskach 60.00—80.-=
Siano luźne 5.00—5.60 
Słoma żyt. prasowana 3.20—5.40 

Usposobienie słabsze.

w a r  w )  a  ™ w .  -  -  ^  ...........................

Sosnowiec, Sadowa 3, tcl. 2-30.
Od dnia 16 b. in. rozpoczął koncertow ać znany kwiniet 

pod dyr. KAZIMIERZA PRZYWARY.
— Występy pierwszorzędnych sił a r ty s ty c z n y c h .

I ł

:<■

mm

W ezw an ie-
Po ras wtóry wzywam Pana Ro­

berta Nouvel do zwrotu 4 weksli 
In blanco na ogólną sumę zł. 800, 
żyrowanych przezemnie, iako grzecz­
nościowych i złożonych w swoim 
czasie do depozytu, 

Jednocześnie ostrzegam przed na­
byciem powyższych weksli, żyro na 
których unieważniam.

Roman ley.

R A M Y
$e obrazów, portretów, detektorów Hp.

tanio i najlepiej 
wykonuje specjalna pracownia ramlarska
„LA 0RNAM0“.w Sosnowcu

Hale „Rozwoju41, uiica Kościelna, 
w podwórzu.

M i ó d
naturalny kuracyino-odźywczy (pod gwa­
rancją) 5 kilogramowa błaszanka tylko 13 zł.
Hrzyfoy p raw e b ia łe

w cenie 29 i 24 zł. za kilogram
w s k l e p i e  

Koziołkowa i fędryczka
SOSNOWIEC, 5-go Maja 21.

O  f i  N I K I
f/R g '% . _ s d * g_______ I8__B

..............  :jt------  ~ i

Baczność! W ażn e cl‘a  P a ń . Tet. ?-28.
Pamiętajcie, że najlepsza pracownia kosfjis - 

mów i okryć damskich jest tylko firma
„REKORD" B-cm Orman w Sosnowca

ułica Modrzejowska 23, doi!! p. fiłsraiticzyka
wejście z podwórza

przyjmuje obstalunki z własnego i poryte 
rzonego materiału!

CENY NISKIE. OBSŁUGA SGMPMA,

DROBNE OGŁOSZENIA.

Nauka s w ychow anie.

lA /yuczam  haftu białego :;ołoro,węgo '>na
• “  szynowego kroju i szycia. .Potrzebna 

zdolna panna do szycia. Sosnowiec Koką 
iaja 5. Swiderska.

P osady t prace.
TYoirzebny akwizytor do zbierania, zamó-
* wieri na druki. Warunki od umowy. 
Zgłoszenia do drukarni „Expr. Zagł."

Kupno t sprzedaż.

Do sprzedania z powodu wyjazdu sklep 
kołonjalno - spożywczy wraz z mie­

szkaniem. Wiadomość w „Expresic Zagłę­
bia".
|Z a sę  ogniotrwałą sekretną sprzedam. Wia 
t '-  domość administracja Expres. Zagłębia 
fZupię zaraz dom o 4 - 6  ubikacjachz,ogro- 
*Y. dem w Obrębie Zawiercia. Wiadomość 
w oddziale „Expresu Zagłębia", Zawierci '. 
Piłsudskiego 5.

Różne.

Kazimierz Chv/i3t zgubił kartę rejestracyj­
ną wydaną przez Magistrat Miasta S o­

snowca.
'T agiuąt pies czarny mały z białą krawat- 

ką, nogi podpalane, takowego proszę 
odprowadzić do Juzunia Dąbrowa ul. Sie- 
rocinska.

Oddam chłopca 2 tygodniowego na wła­
sność. Wiadomość „Exprcs Zagłębia",

f r a jd a  Józef zgubił legitymację zasiłkową 
A.J wydaną przez Urząd Pośrednictwa Pra­
cy, w Sosnowcu.
Tk/fedwied Józef zgubił Książeczkę Kasy 
l * Chorych wydaną w Będzinie.

Edward Migóra zgubił książeczkę wojsko­
wą wydaną przez 74 p. p. w Lublińcu,

Druk. JSxprcsu Zagębia** S osnowiecki. Teatra Ina te!. 4-94


